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ostatnie działania morskie nasuwają pewne 
refleksje, w czasie starcia z "scbArnhorot’ em" 
najdrama tyczniejazy® momentem był atak 4-cb 
kontrtorpedowców, które podpłynęły tak blisko, 
Jak gdyby, mówiąc ałowami j i.aneuo z naszych 
ofiserow, zamiarzaiy wręczyć mu poczyna pokłau 
2e awycb 21 e< 1*dział pancernik niem. mćg: je 
dosłownie roznieść w drzazgi. 2 innych wzglę­
dów jeszcze ciekawsze jednak było starcie.z
11-to kontrtorpedowcaii zueu. aimo oczywistej 
przewagi ognia na i nasz** formacją, składającą 
sAfc tylko z 2-ct lekkich krążowników, nienu 
okrę fcy odkąd spostrzegły na horyzoncie prze­
ciwnika miały tylko jeden cel. • 
wycofać e U  juknajprędzej. Dalszy ciekawy fakt 
z Irlandii doniesiono, że po 24-cb godz. błąk 
nla się po morzu wyratowane 15C-ciu rozbitkoz 
z tych nier. kontrtorpedowców. Ir?tndia, ten najdziwniejszy ze wszystkich krajów nsutral. 
stanęła przed alternatywą, esy Hiemeów Inter­
nować, ozy też odesłać do ojczyzny? t'znała, <e 
internorame bardziej harmonizuje z jej neu­
tralna postawą. Charakterystyczne są wiadouośc 
o zachowaniu się internowanych Hienców.
Było ono bardzo butne i Hiemcy twierdzili, żt 
w dalszym ciągu wierzą w zwycięstwo Pub rera. 
jait to zachowanie się pogodzić z ucieczką flc 
niem., zdawałoby eię dowodząca właśnie brc.ru 
ducha bojowego ?
Osobiście jestm jalmadalej od posądzania ma 
narzy niem. o tchórzostwo. Moim zdaziem, wytłu­
maczenie tej pozornej niechęci do walki jest 
bardzo proste *


